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I  a Litwie 
»  i i  H H 1 p,e-'lady Najwyzszej przy- 

T parlamentu Wytautas 
Lgis poinformował de­
nnych o sytuacji na Lit- 
ScDstatowano, iż ostatnio 
£  się przeciwnicy nie- 
Ljośd Litwy i szczególnie 
5 widoczne w Litwie Po- 
po-Wschodniej. Przewod- 
h powiedział, że daje się 
aijć calylancuch destruk- 
i  wydarzeń. Wspomniano 
fotach w rejonie sołecz- 
i  o zjeździe deputowa- 
rtjoDÓwjpfileńszczyzny, 

i organizowanym przez 
idi Rolników, a przede 
Aim budzącym niepokój 
(litowanym ruchu wojsk
gil
Ludsbergis mówiąc o 
sytuacji politycznej za* 
iż podstawowa kwestia 
ma niepodległości 
je być rozstrzygana 
Możemy doznać mak- 
presji politycznej i go* 

ej, mogą usiłować zła* 
różnymi jprowokacjami. 
przewodniczącego bę- 

jajwiększy egzamin dla 
1 wszystkich sił* poli- 

Natego też, zazna­
łaś Landsbergis, do 

Jości musimy zmie- 
;“#solidowanie, odrzuca* 
Rachunki j  "konkurencje, 
jnając jeden konkretny 

byli zmuszeni walczyć 
Będzie to również I
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naszego parla-dla  P___
B powiedział na zakończę- 
Ttoitas, Landsbergis.

następnie pre- 
KSJ liflfininas Wag- 
f  wniormowal, iż rząd uz- 
g ^ n e  uchwały So- 

Rady Rejonowej o' 
działalności ocnro- 

Fcelnej w  re-■ służby

jonie. • Premier podkreślił, że za­
równo urząd celny, jak też in­
ne struktury właidzy, które dzia­
łały tam dotychczas, działać bę­
dą nadal.

Premier wyraził zatroskanie 
z powodu tego, iż w  Litwie Po­
łudniowo-Wschodniej problem 
Polaków stanowi zaledwie prze­
słankę dla wrogich Litwie sił do 
zrealizowania swych celów po­
litycznych i ideologicznych. 
Następnie premier poruszył 
sprawę rozmów ze Związkiem 
SRR, poinformował o  ewentual­
nych zmianach w  składzie rzą­
du, zapoznał z podaniem mi­
nistra gospodarki Wytautasa 
Nawickasa w  sprawie' rezygna­
cji ze stanowiska.

Przemawiający na posiedze­
niu minister gospodarki Wy- 
tas Nawickas potwierdził swą 
decyzję rezygnacji i wy łusz­
czył powody. Rada Najwyższa 
przyjęła rezygnację W. Nawic­
kasa i zleciła mu pełnić obo­
wiązki do chwili nominacji no­
wego ministra gospodarki.

Następnie minister Aleksand- 
ras Abiszala oraz przewodniczą­
cy Komisji ds. Samorządów 
Stasys Kruopas przedstawił do 
omówienia projekt uchwały „O  
unieważnieniu uchwał Jonaw- 
skiej i Solecznickiej Rad Rejo­
nowych4*. Został on zaaprobo­
wany po pierwszym omówieniu. 
Na zastępcę starosty Rady Naj­
wyższej parlament wybrał depu­
towanego Eugeniusa Gentwila-

(ELTA)

fpesza G. Wagnoriusa
publiki Litewskiej 
. agnorius skierował 

b fiJJ^ydenta ZSRR
l^Onu oraz m‘*
l ik Z  ZSRR Dmitrija
P iy 1 \ 8 ,0si:

rrUWB’* naszej wiado- 
danych rzą- 

^newskiej do

L itw y  przerzucone zosta ły  jed ­
nostki pskowskiej d yw iz ji de­
santowej. Budzi to  duże zanie­
pokojenie i zatroskanie w szy ­
stkich obyw ateli L itw y , ponie­
w aż w o jskow i tej dyw iz ji 
uczestniczyli w  tragicznych w y ­
darzeniach styczniow ych 1991 
r. w  W iln ie. Rząd Republiki
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Redagować na-

(?l5fal?.0Wo<lzie WP'- 
H  obywatela:i i i S K § Ii  l,a» | miesiąc,

być podpis 

*PUuje słę rów-

o nieletnich dzieciach: imię, 
nazwisko, data urodzenia;

o związku małżeńskim; imię 
małżonka, nazwisko, m iejsce i 
czas zarejestrowania związku 
małżeńskiego; 

o rozw iązaniu małżeństwa; 
o stałym miejscu zam ieszka­

nia osoby;
o  okresie ważności paszportu 

za granicą. f
Na życzenie pisemne obywa­

tela w  je go  paszporcie wpisuje 
się narodowość.

Za zgodą obywatela w  je go  
paszporcie wpisuje s% .J?ru^  
krw i i czynnik rezus (Rn)- 

W  paszporcie obywatela m o­
gą też być wpisane inne dane 
ustalone przez Radę N a jw yż­
szą Republiki Litewskiej.

Zjazd deputowanych do terenowych 
rad samorządów Wileńszczyzny

na temat projektu Ustawy 
„O  statucie wileńskiego Po

22 maja hr. w Mościszkach 
(rej. wileński) odbył się kolej­
ny etap zjazdu deputowanych 
do terenowych rad samorządów 
Wileńszczyzny, w  którym wzię­
ło udział ponad 200 delegatów 
z rejonów wileńskiego, solecz- 
nickiego, trockiego, święciań- 
skiego, szyrwinckiego i Nowej 
Wilejki. W  obradach zjazdu 
uczestniczyli ) zabrali głos 
przewodniczący Rady Najwyż­
szej Republiki Litewskiej W. 
Landsbergis oraz deputowany 
do RN RL, przewodniczący 
Państwowej Komisji ds. Litwy 
Wschodniej R. Ozolas. Gościli 
również deputowani do RN RL 
W. Andriukaitis, S. Akanowićz, 
Z. Balcewicz, L. Jankielewicz, 
R. Maciejkiauiec, S. Pieszko, 
W. Subocz, E. Tomaszewicz.

Na porządku dziennym tej 
imprezy figurowała dyskusja

. RL
I  * o- Polskie­

go Kraju Narodowo-Terytoria 
lnego“ , który przygotowała Ra 
da Koordynacyjna ds. utworze 
nia na Wileńszczyźnie jedno 
stki administracyjno-terytoria 
Inej. Deputowani do tereno­
wych rad samorządów Wileń 
szczyzny po skorygowaniu nie 
których artykułów zaaprobowa 
li powyżej zasygnalizowany 
projekt statutu. Postanowiono 

łożyć go Radzie Najwyż­
szej.

Zjazd orriówił sprawy hera­
ldyki kraju. Podjęto uchwałę o 
fladze Kraju Wileńskiego. Za 
hymn Wileńszczyzny obrano
„Rotę*4 F. Nowowiejskiego do 
słów M. Konopnickiej. Nato­
miast na razie nie zapadła de­
cyzja na temat herbu i godła.

Planuje się ogłosić konkurs na 
opracowanie ich projektów.

Ponadto delegaci zjazdu pod­
jęli oświadczenie w sprawie 
obywatelstwa mieszkańców Wi­
leńszczyzny, w którym m. in. 
proponuje się nie kojarzyć 
spraw gospodarczych, finanso­
wych z obywatelstwem. W ode­
zwie, którą się adresuje do Ra- 
dy Najwyższej, rządu, środków 
masowego przekazu, mieszkań­
ców Litwy, zjazd się zwraca do 
Rady Najwyższej z prośbą zli­
kwidowania Departamentu Och­
rony Kraju, służby ochrony pa­
rlamentu, Departamentu Bezpie­
czeństwa Państwowego i prze­
kazania tych funkcji Ministe­
rstwu Spraw Wewnętrznych. 
Zaś wyzwolone środki pienięż­
ne proponuje się przekazać 
emerytom, nauczycielom, leka­
rzom Litwy.

Szerszą relację z obrad zja­
zdu zamieścimy w jednym z 
kolejnych numerów „Kuriera 
Wileńskiego14.

Jadwiga BIELAWSKA

Litewskiej niepokoi brak o fic ja ­
lnej inform acji kierownictwa 
raclzieckiego o  zm ianie dyslo­
kacji dodatkowych kontyngen­
tów  wojskowych i w yra ża  na­
dzieję, że  ta wymiana inform a­
c ji pozw oli uniknąć dowolnych 
incydentów oraz komplikacji w  
stosunkach m iędzy ZSRR a 
Republiką Litewską.

(ELTA)

Ostatni dzwonek w  szkołach
D ziś w  naszych szkołach ro­

z leg ł się g łos ostatniego dzwo­
nka. D la w ielu uczniów był to 
ostatni dzwonek w  tym roku 
tylko, bo w e wrześniu znów się 
ze  swoją szkołą spotkają. Jed­
nak dla maturzystów^ jest ośta- 
tnim w  pełnym tegó  słowa zna­
czeniu. To  pożegnanie. A  jed ­
nocześnie znamionuje on nowy, 
dorosły etap w  ich życiu. Zo­
stanie jeszcze ty lko złożyć ma­

turę, a d a le j... Dziś chcemy 
życzyć wszystkim maturzystom, 
by to „dalej*4 było takim, jakie­
go  pragną, by ci,, którym się 
marzą w yższe studia, trafili na 
nie. Tym, którzy się chcą jak 
najprędzej usamodzielnić i po­
djąć pracę, również życzymy, 
by szczęście im sprzyjało.

A  na razie —  żegnaj szko­
ło, witaj, dorosłe życie.

Fot. Z. Markowicz

Dokonywanie wpisów  w  pa­
szporcie obywatela, nieprzewi­
dzianych w  niniejszych przepi­
sach bądź ustawach Republiki 
Litewskiej oraz uchwałach Ra­
dy  N ajw yższe j jest zakazane*4.

2. Artykuł 8 zredagować na­
stępująco:

„Artyku ł 8. W pisów  w  pa­
szporcie obywatela dokonują: 

M inisterstwo Spraw W ewnę­
trznych i je go  służby —  dane, 
wskazane w , części pierwszej
artykułu 7 tych przepisów, jak 
też narodowość obywatela;

urzędy stanu cyw ilnego — o 
nieletnich dzieciach, zawarciu
małżeństwa i je g o  rozw iąza­
niu;

M inisterstwo Spraw Wewnę­
trznych oraz instytucje konsu­
larne Republiki Litewskiej —  
o  okresie ważności paszportu
za granicą, wyjeżdżających ra­
zem nieletnich dzieciach oraz 
inną dodatkową Informację. 

M inisterstwo Spraw Wewnę­

trznych i je g o  służby, a także 
urzędnicy, upoważnieni do te­
g o  przez samorządy apilinko- 
We, osiedlowe (gm inne) •— o 
stałym miejscu zamieszkania;

instytucje leczn icze—  o gru­
pie krwi i czynniku rezus 
■

3. Artykuł 9 zredagować na­
stępująco:

„Artyku ł 9. Osobie, która 
ukończyła 16. lat, wydaje się 
dowód osobisty, ważny do 
ukończenia przez nią 25 łat.

Osobom, które ukończyły 25 
i 45 lat, służby spraw wewnę­
trznych w ydają nowe dowody 
osobiste, przenosząc do nich 
wszelkie wpisy is tn ie jąceM j

poprzednim dowodzie*4.
4 Z  części I artykułu 12 

skreślić słowa: „ i wkleja w  mm 
nowe fotografie44. f  . t -,fl 

5. W  części drugiej artykułu 
13 po słowach „zaświadczenie 
obywatela*4 wpisać słowa „lub 
zaświadczenia o gotowości przy­
jęcia obywatelstwa Republiki

H eWw 1 r iy k u .e  17 po g B  
otrzvmać** wpisać słowo 

. '.c z ^  a słowa „lub sprolongo-

^ 7 . Z^części drugiej artykułu
21 skreślić słowa „stanu cy- 
w ilnego44. .. |St . ,

I I. Niniejsza uchwała nabie­
ra mocy z d n ie m je jjp r z y ję c ia ^

Wiceprzewodniczący Rady Najwyższej Republiki ^ jc K A S

Wilno, 16 maja 1991 r.

Przepisy dotyczące dowodu “ sot i*,' f r°zc °wlfcńsk*m“R'T7 lis- 
Litewskiej były zamieszczone w  „Kurierze 
topada 1990 roku.
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List z komentarzem

Cyżby tylko obawy?
Szanowny Panie Redaktorze, 

zwraca się do Pana mieszka­
niec Wileńszczyzny przede wszy­
stkim jako do deputowanego i 
do Polaka. Dowiedziałem się, 
że Landwarów i Grzegorzewo 
w najbliższym czasie będą przy­
łączone do Wilna. Bardzo to 
mnie zaniepokoiło. Znowu „ro­
zkaz4* z góry, jak za dawnych 
czasów. Ktoś podjął d ecy z ję  nie 
pytając o zdanie ani władz re­
jonowych, ani miejscowych. A 
o  ludziach ze wsi i' ich ziemi to 
już w ogóle zapomniano. Dla­
czego nie przeprowadzono wśród 
mieszkańców sondażu podejmu­
jąc tak odpowiedzialną, decyzję? 
Gdzie jest sprawiedliwość, gdzie 
demokracja, o której tak często 
lubią mówić w rządzie?

Naszym ojcom odebrano zie­
mię pod cza s  kolektywizacji. Mó­
wimy, że to sowiecka robota. 
Zgadzam się. Ale teraz też je ­
dna ręka daje ziemię, druga od­
biera. Nasza ziemia pójdzie pod

OD REDAKCJI. Z prośbą o 
skomentowanie powyższego listu 
zwróciliśmy się do zastępcy wy­
działu rozwoju terytorialnego 
Ministerstwa Ekonomiki Litwy 
pana Eugeniusza BULOWASA.

—- W Istocie, jest to problem 
bardzo złożony — zgodził się 
szanowny E. Bulowas. — Ale 
obawy pana ZI nie wlcza są 
przedwczesne. Chociaż sprawa 
przekształceń terytorialnych jest 
nabrzmiała, jednak dotychczas 
prowadzi się pracę w  tym kie­
runku tylko w płaszczyźnie Inte­
lektualnej, czyli do kroków 
praktycznych jeszcze daleko.

Nawiasem mówiąc, jak pod­
kreślił pan Bulowas, problemy 
„Wielkiego Wilna44 nie są mo­
nopolem tylko stolicy. Z tymi 
samymi problemami borykają 
się wszystkie większe miasta 
Litwy — Kowno, Szawle, Kł£j-r 
peda itd: W  czym się one wy­
rażają? JBa« -pierwsze — miasta.... 
się duszą w swych starych gra­
nicach. Na przykład, w  Wilnie 
na ewidencji w kolejce miesz­
kaniowej znajduje się przeszło 
40 tys. osób. Aby zapewnić

indywidualne zabudowania mie­
szkańców z Wilna, to znaczy, że 
jej już nie otrzymamy. Jak to 
nazwać? Kto nas spytał podej­
mując taką decyzję I w ogóle 
komu Jest potrzebne duże W il­
no? W  taki sposób zagina na­
sze wsie w wielkiej ludzkiej 
masie.. A  tą masą będą prze­
ważnie ludzie napływowi. Tego 
rodzaju posunięcia są tragiczne 
nie tylko dla Wileńszczyzny, 
ale i dla mieszkańców Wilna, 
gdyż myślę, że oni też nie bę­
dą zachwyceni miastem-kolosem.

Należy działaniom tym jak 
najszybciej zapobiec i ze wszech 
sił się przeciwstawiać. Moim 
zdaniem, robią to jakieś złe si­
ły, które nie drzemią ze złożo­
nymi rękoma, lecz energicznie 
działają ze szkodą nie tylko 
zresztą dla Wileńszczyzny. Co 
mamy robić, kto się za nas 
wstawi?

Leon ZIN IEW ICZ
Landwarów

każdemu lokum, należy pro­
wadzić w szybkim tempie bu­
downictwo mieszkaniowe. W  
jaki sposób i gdzie? Dotych­
czas budowano domy wysoko­
ściowe zagarniając ziemie pod­
miejskich gospodarstw. To też 
nie najlepsze rozwiązanie. Tym 
bardziej teraz, kiedy wielu cnce 
budować domki jednorodzinne. 
Skąd brać parcele? Rozwijać 
system miast-satelitów? Jak wi­
dzimy z listu pana Zlniewicza, 
jest to krzywdzące dla miej­
scowych mieszkańców, byłych 
właścicieli ziemi. Ale. . . Do 
Wilna pracować, właśnie z tych 
miejscowości, dojeżdża przesz­
ło 35 tys. osób! Notabene, oni 
korzystają z całej infrastruktu­
ry miasta, uzupełniają konsek­
wentnie kolejkę mieszkaniową.

Jak te wszystkie, „a le" spro­
wadzić do wspólnego mianow­
nika? Nad tym głowią się dziś 
w wydziale ministerstwa, od­
powiedniej komisji. I jak za­
pewnił E. Bulowas, kiedy wy­
klaruje się chociażby jakieś ra­
cjonalne rozwiązanie, zostanie 
ono poddane sądowi społeczeń­
stwa. Oby tak było!

Dziś propozycje
Prześliczne lśniące „lampa­

rty44 wabiły z  daleka. Zresztą 
przykuły nie tylko moją uwa­
gę na tej wystawie. Każdy pod­
chodził, długo się przypatrywał, 
niektórzy ukradkiem dotykali. 
Zresztą gospodarze —  firma 
„Fides*4 z Warszawy, która te 
śliczności przywiozła do nasze- 
go grodu chętnie udzielali in­
formacji, iż są to najzwyklej­
sze pod słońcem nutrie, które 
mistrzowie, futrzarstwa potra­
fili zamienić w te piękne skó­
ry. Umiejętnie obcięte, uf arbo- 
wane, a wyprawione! Dosłow­
nie ważą gramy. Dobrze, że na 
dworze wiosna, .chociaż tak 
chciałoby się włożyć takie fu­
terko na plecy (przynajmniej 
w  marzeniach!).

A le nie popuszczajmy wodze 
fantazji. Wróćmy do realności, 
a konkretnie do wystawy czyn­
nej obecnie (dziś i jutfo) w 
Wileńskim Pałacu Wystawo­
wym przy al. Laiswęs 5; Pre­
zentują tu swój dorobek' indy­
widualni rzemieślnicy, firmy 
prywatne z całej Polski.

Po raz pierwszy w  naszym 
grodzie przebiega tego typu po­
kaz organizowany z mysią o 
tym, by właśnie na Litwie zna­
leźć ZDyt tym pięknym wyro­
bom. O rynku zbytu wątpić nie 
mamy powodu, bo nawet pod­
czas otwarcia każdego prawie

Kontakty Pr?VL

zwiedzającego interesowało je­
dno tylko pytanie: czy to wszy­
stko sprzedajecie? Ale, jakżeś- 
my zaznaczyli na wstępie, jest 
to ekspozycja zapoznawcza, 
chodzi o partnerstwo. Polacy 
liczą na wspólne przedsiębio­
rstwa, otwarcie sklepów firmo­
wych, wymianę towarów. Jak 
z tym będzie w przyszłości tru­
dno dziś powiedzieć. Albowiem 
żadna jeszcze umowa nie zosta­
ła zawarta. Co prawda, obecny 
podczas otwarcia wystawy mi­
nister handlu Litwy Albertas 
Sinewiczius jest pełen optymi­

zmu, zresztą. !SB| 
współpraca z P o lsk im i 
zbędna, otworzy J S  
tewskim handlowcom 7 * l 
europejski. Da

No ale nie M M  I  
przodu |  wróćm/™** 
jeszcze do sali s L Z S  
Obuwie i kosmelykj jjjjj 
i meble, ręczniki ; I g g  
cznie malowane i g ^ g g  
kowe (eksportowane *, «£  
Zjednoczonych). Zresih „  
to wszystko da 81 
Niektóre wyroby j  W  
stworzyli sami rzemieślnicy £  
tomiast np. naczynia pntm 
me wytwarzane są w S  
biorstwach państwowyćh,7 k 
dywidualni wytwórcy maki, t 
czyli nadają im nowy ngu 

Naprawdę ząćfręcaą| 
wszystko obejrzeć, po^ 
oko, dwa dni okazji A ny Q 
zakończenie tej krótkiej rtU 
dodajmy, iż pokaz został *. 
ganizowany staraniem lr» 
„Wimpol", a w otwarciu raf­
ii udział konsul w Mińska Es- 
geniusz Zarzycki, prezes Zif 
zkfl Rzemiosła Polskiego #*> 
ciej Prószyński, przedstawi 
spółdzielni, rzemieślnicy, Nj- 
widualni wytwórcy.

Helena GLADKOYSU

NA ZDJĘCIACH: fnp* 
wystawy.

Fot W. Om

FE STY N  W  S T A R YC H  T R Q K A C H

W  najbliższą sobotę (26 ma­
ja) w  Starych Trokach odbę­
dzie się festyn kultury polskiej. 
Imprezę rozpocznie się od kie­
rmaszu (godz. 12). Następnie

Wszyscy uczestnicy festynu za­
praszani są na Mszę św. o  godz. 
13. Przewidziane są występy 
artystyczne polskich zespołów 
rejonu.

O.ddział Trocki Z PL  serdecz­
nie zaprasza wszystkich do ak­
tywnego udziału w  tym wio­
sennym przedsięwzięciu.

Dojazd pociągiem z Wilna o 
godz. 9.16, 11.50, 12.19, 13.29.

ODDZIAŁ TROCKI 
ZPL

Uchwala rzqdu
17 maja uchwałą nr 197 rząd 

zlecił ministerstwom, departa­
mentom, zarządom miejskim i 
rejonowym zakładanie, reorga­
nizację oraz likwidację przed­
siębiorstw w  ich strefie wpły­

wu. W przypadku nieporon 
nia między założycielem i 
społem pracowniczym rarg* 
zowanego łub likwidował 
przedsiębiorstwa, bslateam |j 
cyzję podejmuje rząd M l  
Litewskiej.

Pralka dla rolnika
Wprowadzono ceny komercyjne, zlikwidowano talony na 

towary przemysłowe. Rolnicy zaniepokoili się •— w jaki spo­
sób będą teraz zaopatrywani w lodówki, telewizory, pralki, 
bez których życie jest niemożliwe. Rząd wprawdzie wydał od­
powiednie rozporządzenie, ale jak to wygląda w praktyce nikt 
nie wiedział. I rozdzwoniły się telefony w redakcji. Prawdo­
podobnie nie tylko naszej. Więc wyjaśniamy system sprzeda­
ży rolnikom towarów użytku powszechnego.

Za sprzedane państwu, lub 
spółdzielczości spożywców mię­
so, którego wartość wyniesie 
100 rb., mieszkaniec wsi bę­
dzie mógł nabyć towarów rów­
nież na sumę 100 rb. Za mle­
ko, na takąż sumę —fHylko na 
45 rb. Chodzi, podkreślamy, 
tylko o tych, którzy sprzedali 
swe mięso i mleko państwu. 
Nie korzystają z tego „przywi­
leju* ci, co sprzedali mleko £i 
mięso organizacji niepaństwo­
wej — kołchozowi, spółkom ak­
cyjnym itp.

Towary użytku powszednie-' 
go za mięso i mleko nabywa 
się po cenach . nie komercyj­
nych lecz państwowych, za ar­
tykuły które zostały sprzedane 
państwu po 1 kwietnia.

Pasze kombinowane sprzedaje 
się jak i kiedyś 7-7- we wszy­
stkich wiejskich sklepach to­
warów użytku powszechnego, 
a artykuły produkcyjno-tech­
niczne — w rejonowych przed­
siębiorstwach . obsługi techni­
cznej.

Za mleko i mięso można na­
być po cenach niekomercyj­

nych: wyroby futrzarskie, dy­
wany, lodówki, pralki, maszyny 
do szycia, inne wyroby elekt­
ryczne oraz radiowe, motocyk­
le, rowery, meble, sprzęt k u -. 
chenny, materiały budowlane, 
wyroby jubilerskie, kosmetykę, 
perfumerię. Towary te można 
kupować tylko w  rejonie, w 
którym zrealizowano mleko i 
mięso. Ale tu powstało pyta­
nie i,  z takim wystąpiła Pani 
Krystyna Gulbicka: gdzie ma­
ją nabywać swe towary za 

/mięso i ’ mleko mieszkańcy 
przedmieść, którzy również pa­
rają się hodowlą? Ani miasto, 
ani wieś nie chcą uwzględniać 
ic łf potrzeb życiowych, /a prze­
c ie ! oni również dostarczają 
tak < niezbędnej republice pro­
dukcji. Zast. przewodniczącego 
Litewskiego Związku Spółdziel­
czości Spożywców P. Szimańs- 
kas:

—  Niestety, takiej ewentual­
ności nie uwzględniliśmy. Ale 
widocznie skoro pytanie pow­
stało, zainteresowanych znaj­
dzie się więcej.

Musimy naradzić się w  da­
nym wypadku z  władzami re­
jonu wileńskiego. Moim zdaniem 
osoby z Wilna, które będą zda­
wały mięso i mleko* państwu, 
powinny realizować swe kwity 
w rejonie wileńskim —  w  spół­
dzielniach niemenczyńskiej 1 
Juodsziliajskiej. A le powtarzam, 
musimy to jeszcze uzgodnić.

Chcąc nabyć cośkolwiek na­
leży przedstawić w sklepie kwit 
o sprzedaży mięsa lub książe­
czkę ze zlewni o dostarczeniu 
mleka oraz dowód osóbisty. 
Każdy towar jest rejestrowany 
w  specjalnym dzienniku w 
sklepie. Kwit otrzymany za 
sprzedaż mięsa obowiązuje trzy 
miesiące, a wartość sprzedane­
go mleka sumowana jest w 
końcu każdego miesiąca.

Np. jeżeli człowiek sprzedał 
państwu wieprza za 900 rb. 
poza tym dostarczył do zlewni 
mleka na 100 rb., to do 30 
września może on wykupić to­
warów na sumę 945 rb. Chcąc 
nabyć coś większego możną to 
robić zespołowo, zbierając kwi­
ty u innych członków zespołu.

Z paszami jest trochę ina­
czej: za 1 kg' wieprzowiny ży­
wej wagi' można kupić L5kg 
pasz kombinowanych; za 1 kg 
wołowiny lub baraniny 0,5 
kg pasz, za 1 kg mleka ( o nor­
malnej zawartości tłuszczu —?
0.08 kg pasz. Cały ten system 
może ulec zmianom, o czym 
mieszkańcy wsi będą dodatko­
wo poinformowani.

Poprosiliśmy o skomentowa­
nie tej , dezycji rządowej prak­

tyków. Zwróciliśmy się do 
przewodniczącego ńiemenczyńs- 
kiej spółdzielni (fejon wileńs­
ki) M. Niewierowicza z pyta­
niem, jak praktycznie wygląda 
organizacja handlu towarami 
przemysłowymi dla rolników.

Ceny niekomercyjne —  to 
znaczy państwowe. Na przy­
kład lodówka „Snaige** za 
cztery komercyjne tysiące zo­
stanie sprzedana z a  mięso lub 
mleko o połowę taniej. W  gos­
podarstwie „Paberże* wyzna­
czony został do handlu po ce­
nach państwowych specjalny, 
nowy sklep. Na terenie nasze­
go związku spożywców obsłu­
gującego prawie połowę rejo­
nu, będzie on jedyny.

— Czy wystarczy towarów, 
aby zaopatrzyć szczęśliwych 
posiadaczy kwitów?

—  Według naszych obliczeń 
powinno wystarczyć. Inna spra­
wa ^  rozporządzenie jest tak 
niedoskonałe, że możliwe są 
nadużycia. Pracownicy skupu, 
lokalne organa władzy, zwła­
szcza starostwa gmin powinny 
dobrze się zastanowić, aby za­
pobiec nadużyciom.

Po dalsze wyjaśnienia zwró­
ciliśmy się do starosty gminy 
kalwelskiej M. Aleksandrowi­
cza:

Tryb handlu towarami 
przemysłowymi omówiliśmy 
niedaWno na naradzie starostów 
rejonu. Na pierwszy rzut oka 
jest on prosty i zmierza do te- 

. go, by na stole mieszkańców 
miast było jak najwięcej na­

biału, mięsa. A i 
wygodniej: zawiozłeś do t ]  
ninkai, do punktu 
przka, otrzymałeś M  
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NAUKOW O-TECHNICZNEJ

jednostajny rytm 
L n ^ is io n a tu  energety- 
E jJ  H | §  n a k i ik a  dni 
1  orzez i uczest-

I fi unhnir7.n(echnicznej kon-
“ m  właśnie tu miała

■ H I  zbiegło, iż pro-1 
B  jednocześnie

.dwóch więl-

. -IP 1?’HgH ■  seminarium 
■  ekologia" w Ry- 
D  Siwenloji na re-
I . naukowo-techni-

I  Jf„,nciiPtóra B U l  
progi |fhiędzy-

5*1 albowiem wziął w
gość Ii Kanady Kneg

usló»
, J bazie energety- 

S  można ją określić 
wypoczyn- 

1  IWmienio  ̂ powyżej 
■  działający g  ciągu 
fioku, nowoczesne blo- 

Jion, kultury, stotowlca i 
■ B  domkow rozlo- 
J j, dosłownie o  krok od 
Fjeleń, woda, cisza ■ 
■L ; wymarzyć.

nie czas na wypoczy- 
■ Pooid 100 energetyków z 
ĥorstw branżowych 

placówek naukowych, 
i  szkól ma omówić 
» aktualnych zagadnień 
'fA i  i  kwestią. A  
| Sporo — to 1 i kierunki 
.energetyki i ^problemy 
| budowę nowych mocy 

[Łani dziennikarze re- 
n c y  prasę republikań- 
fmznwą, radio, telewizję 

I nie są w sianie po­
łą  | tych fl wszystkich 
■kiach Energetycznych, 
i też organizatorzy zor- 
jnli konferencję praso- 
pczas której! można wy- 

Jiszystkie niejasności, 
organizatorzy. Przede 

i  należy wymienić Li- 
Towarzystwo Nauk 
tnych;̂  | Technicznych,-  

I reprezentuje ;--zastępca 
Jhicząeego Birute Leikai- 
P  jej kobiece barki padł 
I jw  organizacji imprezy. 
T j  też należy o Mi- 
F *  Energetyki Republi- 
JmKzeniu produkcyj- 

Energetyka". A 
TM' Jowiedzieć "kilka 
f  K ' •  tej I.pięknej tra- 
I  b̂owiem jprzed laty 
I I t S  miejscu zbierali 
W ic zn ą  naradę mło- 
t|Jcy repiibtikl, którzy 
]  aUch s&@Wnież w

( S g  dnia codzien- 
| JE ukrywać, do wie­

lkiej nieufności społeczeństwa 
wobec atomu po strasznej tra­
gedii w Czernobylu. Przypom­
nijmy sobie akcje protestu prze­
prowadzane przez „zielonych** 
przeciwko uruchomieniu trzecie­
go bloku w Snieczkusie, budo­
wie Kaisziadprskiej Elektrowni 
Hydroakumulacyjnej. A le życie 
stawia swoje wymagania i dziś 
jest jasne, że bez energii ani 
rusz. A  wiec pierwsze pytanie 
dotyczące Kaiśziadorysu. Qdpo- 
wiedź jest jednoznaczna. Hyd­
roelektrownia jest konieczna i 
gdyby dziś działały wszystkie 8 
jej bloków, byłoby to bardzo 
pożądane, gdyż to właśnie ona 
ma dać 20—30 proc. całego pa­
liwa. A  jak będzie ' wykorzy­
stywana, zależy od ludzi. Spe­
cjaliści? W  Kownie rozpoczyna­
no ich kształcenie, ale nawet ci, 
którzy Ukończyli tę uczelnię nie 
mają pracy, gdyż ostatnie, lata 
nie uruch&miano nowych mocy, 
wręcz odwrotnie były zamraża­
ne. W  Snieczkusie natomiast 
trudno oni się adoptują. Ale 
„atomowców** oczywiście repu­
blika nie posiada. Skoro zana- 
cżyliśmy o Śnieczkus, to  izola­
cja pracowników jest stała —  
mimo próśb, zaproszeń nikt 
udziału w konferencji naukowej 
nie wziął. A  szkoda, albowiem 
zebranych interesowało wiele 
zagadnień 1 związanych z tym 
atomowym olbrzymem. Dziś dy­
lematu czy uruęhamiaĆ trze­
ci blok —  być nie może. Jest 
konieczny, z tym tylko, że ma 
być nowoczesny, innego typu 
reaktor.

Jeżeli tylko wymienić poruszone 
tu tematy, to od razu stanie 
się zrozumiała ważność zagad­
nienia. To problemy zarządza- I 
nia litewską energetyką, system 
energetyczny elektrowni, kont- | 
rola nad zanieczyszczeniem j 
środowiska, rola Kaisziadorskiej 
HES w systemie energetycznym, 
dzisiejsze kosztorysy- itd.

Obrady, dyskusje nie ograni-. 
czały<się jedynie^tą^salą. Prze­
niosły się nawet do autokarów, 
którymi uczestnicy tego nauko  ̂
wego forum wraca li do domów.

I jakkolwiek negatywnie je­
steśmy nastawieni wobec enerr 
gii atomu, każdy z nas powi­
nien uzmysłowić sobie, iż bez 
niej dziś' żyć nie sposób. Zresz­
tą wszystko zależy od człowie­
ka. A więc w najbliższej per­
spektywie konieczna jest nowa 
elektrownia, nad której projek­
tem obecnie pracują nask i ło­
tewscy naukowcy.

Helena GŁADKOWSKA
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swój literacki popis —  nie zre^ 
alizowany na łamach czasopi­
sma, bądź przed innym audy­
torium.

Odbywa się aukcja książki 
(druki rzadkie). Ukazał się al­
manach „Wiosna Poezji 1991 . 
W  tych dniach Wiosna Poezji 
wkroczyła także do Domu Sta­
rców w Antąwiłiai. jak też — 
do' Domu ,, Chorych Dzieci w 
Kownie. Święto przebiega w 
Wilnie, Kownie, jak też w in­
nych miastach i miasteczkach 
Litwy ( rejon y — zarasajski, 
wilkawiski, trocki). Jego koń­
cowy uroczysty akcent (26-ego 
maja) odbedzie się w wileńskim 
kościele pod wezwaniem św. 
Jana; /

W , tegorocznej „Wiośnie 
uczestniczą goście z zagranicy 
(Danja, Szwecja i in.), upiększa 

. je swoją obecpości^ znakomi­
ty poeta litewski piszący na 
obczyźnie Bernardas Brazdzioi 
nis.

Inf. wł.

cja „Ural-Akcept**. W laborato­
rium syntezy organicznej, kie­
rowanym przez akademika Tol- 
stikowa farmaceutyczne,-. próby 
preparatu -wykazały^ iż 
innymi pożytecznymi właściwoś­
ciami  ̂jest on b a r d z o ^ skuteczny 
przeciwko tej chorobie.

Jesienią żeszleg^o roku w koń­
cu dnią przyszedł do redakcji 
czytelnik. Powiedżial, że chce 
się widzieć p |  panią, pro wadzą- 
cą „Kącik**. Gdy mu się przed­
stawiła, zapytaf wprost i dość 
szorstkim tonem.

—  Czy pani wierzy w wynik 
swojej pracy? 1 czy w ogóle to 
wszystko nia sens?
„ T o  wszystko** oznaczało u 

niego zapoznawanie się osób sa- 
motpYch przez gazetę czyli 
publikowanie ogłoszei\ matry-: 
monialnychu W odpowiedzi 

.usłyszał:
— Chce pan coś ciekawszego 

zaproponować? • Czy zdaniem 
pana lepsze jest zaczepianie ha 
ulicy pań z zapytaniem: „Która 
jćsł godzina?**. Wywiązała się 
djUzoza rozmowa. Gdy czyte­
lnik powertował kartotekę’ „K ą­
cika**, gdy dowied7iał się, że 
niejedna samotna', osoba zna­
lazła w ten spósoh przyjaciela, 
wyjął 1  kieszeni nieco pomiętą 
kartkę —  był to tek.st ogłoszę^ 
n ii matrymonialnego. Wkrótce 
ukazało się ono w „Kąciku**. 
Dość sporo pań poprosiło o je­
go adres. Pisały do tfego pana. 
Jakie były dalsze dzieje ich 
Znajomości, nie wiemy. ,)KącikM 
zresztą nie ma możliwości in­
teresować się do końca losami 
swoich klientów. Wreszcie Są to 
sprawy tak bardzo delikatne i , 
osobiste, że nie wypada pytać 
o nie trzecim osobom. Obowią­
zuje tu wreszcie tajemnica, ano­
nimowość. Skoro nasz „Kącik** 
już półtora roku prosperuje i 
nadal ciesży się zainteresoWar 
niem, więc „to  wszystko** ma 
jednak sens i rację bytu.

Jeszcze raz na prośbę czytę-. 
Iników, zamieszczamy warunki 
opłaty w republicie i w Polsce. 
Otóż za ogłoszenie płaci się 26 
rubli, za adres 4 rb, zapełniając 
przekaz pocztowy w następują­
cy sposób: 232000 Vilnius Sa- 
skaita nr 609438, Spaudos De- 
partamćnto Leidybos Centras, 
kod as 751014 Soc. banko Oper. 
valdy|)a „Kurier Wileński*f. Czy­
telników * w Polsce informujemy, 
żę ogłoszenie matrymonialne w 
jjKifrierYe lWf1enś,RuTi*r' 'T^óśiźtUje" 
25 tys. złotych, które należy 
przelać na nasze konto w Po­
lsce. *PRO M, PBK V II I  O m 
W-wa 370028-800583 - r  136 (z 
dopiskiem „Kurier Wileński.**). 
Adresy dla czytelników w  Po­
lsce. wysyłamy bezpłatnie.

A oto kolejne ogłoszenia od 
naszych czytelników w  republi- 
ęfe i za granicą.

87. 56-Ietnia wdowa z Wileń- 
szczyzny, wzrost 1,58, samo­
dzielna, pracowita, wyrozumia­
ła, o pogodnym usposobieniu, 
materialnie niezależna, pragnie 
poznać pana w  celu zawarcia 
małżeństwa.

88. Szanowna redakcjo! Zwra­
cam się z serdeczną prośbą o 
zamieszczenie mego ogłoszenia. 
Proszę o przysłanie warunków 
opłaty, pokryję koszta w  Polsce. 
Mam 38 lat, mieszkam w Szcze­
cinie. Przez 10 lat pracowałem 
jako nauczyciel, obecnie prowa­
dzę prywatny interes. Ukończy-

łem Uniwersytet Warszawski, 
interesuję sie muzyką, poezją! 
filozofią. Chciałbym poznać 
inteligentną, sympatyczną dziew­
czynę z Wilna lub Wileńszczyz- 
ny w wieku 28—33 lat. Myślę 
poważnie o założeniu rodziny. 
Prosiłbym o załączenie zdjęcia 
do listu. Chętnie zaproszę na 
wakacje do Polski, a w przy­
szłości do któregoś z krajów 
zachodnich.

89. Goszcząc prywatnie w 
kwietniu w Wilnie usłyszałam 
w polskiej audycji Radia Litew­
skiego o „Kąciku** w dzienniku 
„K. W.“  Chętnie opłacę w Po­
lsce za ogłoszenie. Jestem wy­
soką szczupłą brunetką, intere­
sują mnie panowie około pięć­
dziesiątki, ó o  55 lat, wykształ- 
cęnie wyższe, lepiej jeśli tech­
niczne. Narodowość polska, 
ewentualnie żydowska. W War­
szawie mam mieszkanie, jestem 
dubr/.c sytuowana. Bywam cza­
sami w Wilnie. Lubię to mia­
sto. Podobają mi się (udzie 
stamtąd iJ= szczerzy, bezpośred­
ni. Czekam na listy, odpowiem 
na wszystkie.

90. Mieszkam w Wilnie. Je­
stem wdowcem. Mam !4-letnią 
córkę. Zona zmarła przed 13 
laty. Urodziłem się 12 marca 
czyli pod znakiem Ryb. Prawie 
wszystko, co piszą horoskopy

1 zgadza się. Mam 47 lat, jestem 
niedużego wzrostu — 1,60 cm. 
Mam mieszkanie w nowej dzie­
lnicy, ogród. Materialnie nieza­
leżny. Pracuję w  jednej z fa­
bryk wileńskich. Wódki nie pi­
ję, nie palę. Jestem nieśmiały, 
być może dlatego życia osobi­
stego dotychczas nie ułożyłem. 
Pragnę nawiązać kontakt z 
kobietą wyrozumiałą, miłą, któ­
ra mogłaby stać się prawdzi­
wym przyjacielem i żoną.

91. Szanowny „Kąciku*1! Sa­
motna wilnianka, blondynka, 
170 cm wzrostu pragnie zapo­
znać się z panem w wieku do 
40 lat, chociaż ten * wiek wcale 
nie jest tą granicą. Mam 30 
latT jestem rozwiedziona od 5“  
lat, dzieci nte mieliśmy.-Po ro- 
izwodzie byłam załamana*.# -Nie* 
miałam ani chęci, ani sił myśleć 
o ponownym założeniu rodziny. 
Czas jednak robi swoje, wróci­
łam do równowagi,. samotność 
zaczęła mi doskwierać. Uro­
dziłam się pod znakiem Bliź­
niąt. Cenię spokój, w domu lu­
bię przytulriość i porządek. 
Mieszkam z matką, mani dobrą 
ciekawą pracę. Lubię podróże, 
teatr. Odpisz^ na każdy nade­
słany do mnie list.

92. Wdowiec, zbliżający się 
do pięćdziesiątki, ładnie pre­
zentujący się, dobrze usytuowa­
ny, wysoki, poważny, nie nadu­
żywający alkoholu, nie palący 
pozna Polkę, panrtę lub̂  wdowę 
w celu zawarcia małżeństwa. 
Czeka na listowne propozycje.

93. 33-letni Norweg (wzrost 
185, waga 78 kg) z m. Arendal, 
inżynier, dobrze sytuowany, 
nawiąże kontakt ze szczupłą 
inteligentną i atrakcyjną dziew­
czyną. Korespondencja w języku 
angielskim, mile widziane zdjęcie.

Zaproszenia do Torunia
Ostatnio w W iln ie z  oficjalną w izytą bawiła dyrektor i kle: 

równik artystyczny Teatru Dramatycznego Im. W iliama Horzy­
cy w  Toruniu pani Krystyna Meissner. To z je j inicjatywy oraz 
orzv  iei aktywnej pomocy w  roku ubiegłym w Polsce (W arsza ­
wa— to ru ń ) został zaaranżowany przegląd m onograficzny spe­
ktakli I film ów  znanego rełysera Jonasa Va!tkusa, twórcy li­
tewskich „D ziadów " Adama M ickiewicza. O celu swojej obe- 
cnej w izy ty  w  W iln ie opowiada pani Krystyna J W Ł im n ck

  Zapraszam teatr znowu a
Litwy dó siebie, do Torunia.
Tym razem urządzam w Toru-

94. Mieszkam w Ełku fwoi
suwa skle)> Jest w fKuna^

hlrHC * Sporo by*ych wilnian,, 
oardzo to sympatyczni i serde­
czni ludzie. Dlatego pragnę na­
wiązać kontakt z kobietą z Wi- 
lenszczyzny, by pozostałe lata 
życia spędzić razem. Krótka 
napiszę o sobie. Przez 32 lata 
pracowałem na kolei jako mistrz 
tokarski. Obecnie jestem na 
rencie, ale też pracuję w pry­
watnej firmie, jestem kierowca- 
operatorem. Mam dwóch synów 
i córkę. Dzieci mają własne ro­
dziny i własne mieszkania. Naj­
młodszy z rodziny mieszka w 
moim domu, ale na piętrze, ja 
zaś na dole. Jestem rozwiedzio­
ny. Była moja małżonka wyszła 
dawno za mąż. Jestem dobrze 
usytuowany. Czekam na listy od 
pań około pięćdziesiątki. Zresztą 
nie ograniczam się wskazaniem 
konkretnych lat, po prostu cze­
kam na listy.

95. Od wielu lat jestem sta­
łym czytelnikiem waszego dzien­
nika i gorącym jego sympaty­
kiem. Stąd bowiem czerpię wia­
domości o ziemi moich ojców. 
Proszę redakcję o pomoc 
nawiązaniu kontaktu z Polką z 
Wilna lub okolic.. Być może za­
prosi mnie do Wilna, a ja za­
proszę tę panią do Polski. Mam 
35 lat, jestem finansowo nieza­
leżny, ukończyłem technikum 
mechaniczne, obecnie studiuję 
w Akademii Rolniczej. Mam. 
dwupokojowe własnościowe 
mieszkanie, mieszkam w Kętrzy­
nie. Urodziłem się na Syberii, 
ale moi rodzice pochodzili z 
Wileńszczyzny. Zostali wywie­
zieni' do Krasnojarskiego Kraju 
w 11950 roku. Wróciliśmy w  
1957 r. do Polski. Mam gorącą 
chęć przyjechać do Wilna i od­
wiedzić rodzinne strony. Cze­
kam, że napisze^ do mnie wil­
nianka, która być może zechce 
połączyć swoje życie ze mną, 
zamieszkać w  Polsce. Czekam 
na listy.

Oto' i wszystkie na dziś ofe­
rty. ‘ .

Do tego tylko dołączymy 
prośbę do naszych czytelników 
o bardziej dokładrtfe podawanie’ 
■w listach swoich danych, doty- 

''/ctfąTśy&h wzrostu, wagi lub apa­
rycji, np., szczupła blondynka* 
czy szatynka, jak również pod 
jakim znakiem jest urodzona. 

'Podczas przygotowywania, og­
łoszeń do druku, staramy się 
nie omijać, żadnych interesują­
cych szczegółów w rodzaju: lu­
bię dobrą kuchnię, chętnie szy- 
kuję- domowe posiłki itp.

Jeśli; chodzi o kontakt z ‘ reda­
kcją, to można zwracać się 
listownie lub osobiście do reda­
kcji: codziennie w godzinach 
popołudniowych lub ielefonicz- 
nie 61-71-25. Redakcja posiada 
obecnie własny dział ogłoszeń 
więc ną miejscu można opłacić 
za oTrzymańy adres lub °S l0“ 
szenie w „Kąciku**. Jeśli ktoś 
nie otrzymał ‘dotychczas Odpo­
wiedzi, prosimy zakomunrko-

W Czytelników w Polsce infor- 
mujemy, że wysyłamy ka^enm 
personalnie waruńKi opłaty w 
złotówkach za ̂ głoszenie w 
naszym „Kąc-iku • ___________

_  pq raz pierwszy —  Mię­
dzynarodowy Festiwal Krajów 
Sąsiedzkich, na którym spotkają 
się teatry ż Niemiec, pzechoslo- 
wacji, z Białorusi, L itwy... Ba­
rdzo się cieszę jeszcze raz wra­
cając myślą do poprzedniego 
toku, że tak się udało i że mo- 
głafri w tym uczestniczyć, prze­
dstawiając teatr litewski r -  
Wileński Dramatyczny — a 
szczególnie reżysera Vaitkusa w 
Polsce. Jest to rzeczywiście zja­
wisko ciekawe, bardzo interesu­
jące, czego świadectwem jest 
obecne zaproszenie tego teatru 
z „Dziadami** Adama Mickiewi­
cza oraz „Gettem** Jeshui So­

bola na Kongres KBWE do 
Krakowa — to jest bardzo po­
ważna impreza, w skali • ^mię­
dzynarodowej. Cieszę się, że w 
roku ubiegłym w tym pomo­
głam. Ale także jestem i du­
mna dlatego, że jako zjawisko 
teatralne Jonas Vaitkus jest 
osobą bardzo ciekawą, jak tez 
wyreżyserowane przez niego 
sztuki. v * • , .

Natomiast w ogóle w Litwie 
dzieją się ciekawe rzeczy, jeże­
li chodzi o teatr. Nie wątpię; 
że dużym zainteresowaniem pu­
bliczności toruńskiej spotka się 
teraz wystęn trupy aktorskiej 
Wileńskiego Teatru Młodziezy. 
Są to wychowankowie Jonasa 
VąHkusa.

— Wezmą oni udział w JWif-

dzynarodowym Fes,i* f ! “ J 5  
Toruniu. To jest trupa która już 
zdążyła zasłynąć. Zanim się w 
Litwie zorientowano, „co to 
jest", błysnęła już ona w Ang­
in na Festiwalu w Edynburgu, 
gdzie została wyróżniona I na­
grodą za spektakl „Tam byc tu . 
którego reżyserem jest Oskaras 
Korszunowas — „młody I gn

" ^  Właśnie. Już o nim sporo 
słyszałam, jest to uczeń VaU- 
kusa. Cieszę s .ę  w ięc że Oska 

- ras. Korszunowas wraz ze swo 
ja trupą zawita do Torunia.

-  Była pani w Wilnie przed 
rokiem...

i .  Tak jest. Przed s p iW £  
dzeniem litewskich „Dziadów 
do Polski. Byłam tu także w ła­
tach ubiegłych. Ale zawsze -  

! na bardzo krótko. Po raz P,e- 
rwszy Wilno oglądałam w no 
1 1 Teraz także miałam w dy- 
snózycił zaledwie parę godzin 
do zwiedzenia. Jest to wspania­
le miasto i ciągle ezuję Jal-b> 
jego  niedosyt. Miasto -  z "g ro  
mnie1 cudowną- atmosfera. i « z  
dego kąta wyziera

Alwida ROLSKA
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URZĘDNICY DROCZĄ S ię  
Ministerstwo Finansów zde­

cydowało, że współczesne ce­
ny za usługi różnego rodzaju 
urzędników , nie odpowiadają 
realiom dnia dzisiejszego i 
przygotowało nowy projekt ich 
opłaty, Zgodnie z tym projek­
tem (podkreślamy PROJEK­
TEM), będzie się pobierało 
zwiększone opłaty za usługi 
urzędników instytucji państwo­
wych. Jeżeli np. rozwodnicy 
płacą dziś przy podziale maję* 
tności 10 proc. od 1001 rb., to 
według projektu będą wnosili 
15 proc. Zdrożeją - usługi nota­
rialne. Może się stać taje, że 
potomkowie jakiejś majętności 
będą zitiusze.ńi płacić 40 proc. 

• jej wartości. Wydanie upoważ­
nienia na prowadzenie przez 
syna twego samochodu* za­
miast 15 rb. będzie kosztowało 
150 rb. Za rejestrację ślubu za­
miast 15 rb. będzie się pobie­
rało 25 rb.

W  HOTELU „LIETUWA** 
Doba -w hotelu „Łietuwa** ko- 

sztuje dziś zwykłemu śmiertel­
nikowi z republiki w przybliże­
niu 33 rb. Ale są pokoje i za 
90 i za 100 Tb. Goście zagra­
niczni za jedną dobę płacą 55 
dolarów. Dla porównania — 
jedna doba w. nędznym nowo­
jorskim hoteliku sięga 100 do­
larów. . . Ale dolar nie kosztu­
je tam 32 rb.
PROPOZYCJE KOMERCYJNE 

Gameta „Lietuwos komersan- 
tasM („elka**) w specjalnej 
rubryce podaje adresy firm za­
chodnich, w tym również pols­
kich, które pragną . nawiązać 
kontakt z przedsiębiorstwami 
litewskimi, .oferują swe wyroby.

Warszawskie Zakłady Dro­
gowe proponują stworzenie 
wspólnego przedsiębiorstwa bu­
dowy dróg, lotnisk oraz dwor­
ców kolejowych. Firma „Ape- 
xim“ sprzedaje sprzęt do ob­
róbki drewna, maszyny dzie­
wiarskie i do szycia skóry., kos­
metyki, dżinsy, obuwie, arty­
kuły, żywnościowe i iń. „Poł- 
Mot** —  samochody, motocyk­
le, sprzęt do diagnostyki sa­
mochodowej, maszyny budow­
lane. „Reme** — komputery, 
gumę do żucia, artykuły żyw­
nościowe dla. . . psów. Jeżeli 
propozycje te zainteresują czy­
telników, należy zwracać się do 
redakcji „elka** pod nr. 62-71- 
83, Usługi reklamowe proponu­
je również nasza redakcja. Na­
leży zwracać się do działu ko­
mercyjnego 61-68-81.

NA RYNKU W MEJSZAGOLE 

Czemu właśnie w Mejszago- 
Ie? — pytają- nas czasem Czy­
telnicy. Gdybyśmy dali infor­
mację’ z Solecznik — spytaliby 
dlaczego \z Solecznik. Wybrali­
śmy Mejszgołę jako jedną z 
wielu podwileńskich miejsco­
wości, w‘ których: ceny rynkowe 
są w przybliżeniu jednakowe. 
Na podwstawie Mejszgoły moż­
na sądzić o innych rynkach.

A więc ubiegłej niedzieli w 
Mej sza gole cielę kosztowało 
jak i poprzednio 350 rb., kro- 
wa ■ — —4 tys., prosięta
(para) —  350—400 rb. (zdro­
żały), konię 6— 7 tyś., kury
—  25 rb, króliki —  30— 35 
rb., żytó j—- 40— 45 rb za etn, 
jęczmień —  30—35 rb., ziem­
niaki — 25-^-30 rb za ctn. 

BANK LITEW SKI SKUPUJE 

Oto kursy waluty na ty­
dzień, jakie ogłosił Bank L i­
tewski. Dolar- USA kosztuje 
32 rb., •'marka niemiecka -— 
18.40 rb., szyling austriacki —  
2.60 rb., funt sterling —  55 rb., 
holenderski gulden —4 16.50 rb., 
duńska korona —1 5 rb., kana­
dyjski dolar [ — 28 rb.. frank 
francuski, 5.40 rb.V szwedzka 
koronajS^ 5.10 rb., dolar aust­
ralijski —  25 rb.

P O M N IK  Z Ę S L Ą N C Ó W  S T A N IE  W  
NOW EJ W l LEJCE

W tym roku obchody Dnia 
Żałoby i Nadziei w Wilnie bę-’ 
dą upamiętnione nowym akcen­
tem — odsłonięciem i poświę­
ceniem pomnika zesłańców. 
Stanie on obok dworca kolejo­
wego w Nowej Wilejce, nie 
opodal torów, którymi jechały 
transporty na Wschód z więź­
niami i zesłańcami w latach re­
presji sowieckich. •/

Z ideą wzniesienia pomnika 
wystąpiła Wileńska Wspólnota 
Zeiłanców, poparta przeż or­
ganizacje społeczne (Litewski 
Fundusz Kultury, Związek Ar­
chitektów), a także czynniki 
rządowe. W  toku kilkakrotnie 
przeprowadzanego konkursu w y­
łoniono najlepsze projekty. 
Wśród nich pracę architekta 
Walentasa Jarmuszewicziusa

aprobowano do realizacji (nb. 
jest współautorem projektu
Krzyża Polakom-zesłańcom w 
Kalwarii). Rzeźbę wykonał Wi- 
dmantas Gylikis. Na obszernym 
placu -rf. tarasie ustawiony bę­
dzie krzyż i figura zesłańca. U 
podnóża pomnika znajdzie się 
napis w czterech językach
„Ofiarom masowych represji”
(po litewsku, polsku, hebrajsku 
i rosyjsku).

Kuratorem budowy z ramienia 
WWZ jest członek Rady WW Z 
Rima nlas Kuprys.

Spodziewamy się, że 14 cze­
rwca nie zabraknie kwiatów
złożonych przez Polaków na 
torach kolejowych i. przy pom­
niku.

In f. w l.

Telewizja

Co, kiedy, gdzie
KONCERTY

+  Objęły one swym zasię­
giem dosłownie całe miasto, 
albowiem, jak informowaliśmy 
we wtorek rozpoczął się festi­
wal zespołów folklorystycznych 
„Dźwięczą, dźwięczą kankliai".

Dziś w  sali uniwersyteckiej 
wystąpią wiejscy muzykanci 
(godz. 19). Wieczorem na pla­
cu S. Daukantasa brzmieć bę­
dzie muzyka instrumentalna, 
którą zaprezentują wileńscy 
muzykańci jak też goście;

Jutro święto przemiesie się 
częściowo do Trok, a wieczorem 
na Dziedzińcach Uniwersytetu

odbędą śię: występy gości.
W  niedzielę/—  koncerty ze­

społów folklorystycznych na 
Starówce Wileńskiej, goście w y­
stąpią znów na placu S. Dau­
kantasa, a godz. 20 wszyscy 
zbiorą się do Parku Górnego 
na końcowy koncert..

♦  Miłośnicy poezji niog^ 
wziąć udział w końcowym w ie­
czorze „Wiosny Poezji-91 *\ któ­
ry przebiegać będzie w kościele 
św» Jana (godz. I I ) ,

♦  Kto ma okazję być dziś 
w Kownie proponujemy wybrać 
się na festiwal muzyki rozryw­
kowej, gdzie wystąpią najpopu-

SOBOTA, 25 MAJA 
Wilno

9.00 —  Wiadomości. 9.15 — 
Sygnał Kłajpedy. 10.15 —  Pro­
gram dla dzieci. 11.15 —  Pro­
gram białoruski. 11.35 -— 12.35
— Film dok. 13.05 —  Koncert 
muzyki żydowskiej. 13.25 — 
Film fab. dla . dzieci. „Ronią —  
córka rozbójnika*4. 15.00 — Cu­
dzego bólu nie bywa. 16.00 —  
Panorama tygodnia (ros,). 17.00
— Okno: nowości ze świata.
18.00 — Wiadomości. 18.10 —  
Telefon pytań i życzeń „Prze­
glądu krajowego*4. 18,50 — ; 

Wiadomości (ros,). 19.00 — Wia­
domości (poi.), 19.10 —  U Da­
nutę. 20.10 — Dobranocka.-20.30
— Panorama. 21.00 —  Zagroda.
22.00 —  W salach koncertowych 
świata, 23.30 —  Wiadomości 
wieczorne. 23.45 —  Kino nocne.

Warszawa 
9.35 —  „Ziarno** —  program 

redakcji katolickiej dla dzieci i 
rodziców 10.00 —  Wiadomości 
poranne. 10.10 BjŁai.Ś— 10— 15“
—  program dla dzieci i młodzie­
ży. 11.35 —  Język angielski d!a 
dzieci. 11.40 —  „Na zdrowie4* —  
program rekreacyjny. 12.00 —  
Wojskowy magazyn publicysty­
czny. 12.3$r —  Koncert życzeń.
12.55 —  'Telegazeta. 13.00 —  
Wędrówki dalekie i bliskie. 13.35
— Filmowy klan Corleone —  film 

. dok. 14.30 —  „Żyć“  ^  maga­
zyn ekologiczny. 15.00 'W alt 
Disney przedstawia. 16.15 —  
Szkoła pod żaglami* 16.45 —  
Prezydenci —  „Biały dom“ .
17.15 —  Agromacket. 17.45 —  
Video-Top. 18.15 —  Teleexpress.
18.30 —  W  kinie, i na kasecie.
18.55 —  „Poeta szczęśliwy** —  
film dok. 19.50 •— Z kamerą 
wśród zwierząt. 20.15 —  Dobra­
noc. 20.30 —  Wiadomości. 21.05
— „Juliusz Cezar** |J|| film 
fab. prod. USA. 23.10 —  „Inni 
ludzie** —  reportaż. 23.40 —  
Wiadomości wieczorne. 23.55 —  
Sportowa sobota. 1 0.45 —  „O j­
ciec chrzestny 11“ —  film prod. 
USA.
' <1M 7~. * "Moskwa

6.30 —  Wczesnym rankiem.
7.00 —  Kręsk&wka* 7*.30 —  Gim­
nastyka rytmiczna. 8.00 — . TSN.
8.15 —  Premiera TV  filmu dok. 
„Na ziemi biblijnej**. 8.50— Po­
ranny program rozrywkowy.
9,20 —  Nasz sad. 9.50 —  Zo­
rza**. 10.50 —  A. Ostrowski —  
„Ożenek Bieługina**. 13.30 —  
„Burda Moderi** proponuje. 14.00
— Program Titeracki dla starszo- 
klasistóWj^ 15.00 —  TSN. 15.15
—  Dialogi polityczne. „K to jest 
kim**. 16.30 —  ,W świećie bajek
i . przygód.. Film „Królestwo 
krzywych zwierciadeł**. 18.00 j-t? 
Panorama międzynarodowa.
18.45 — Premiera TV  filmu fab. 
„Spadkobierczyni „Wilkołaków**. 
Ode, I i II. 21.00 —  Czas. 21.45'
—  Rodzinna zgaduj-zgadula.
22.45 —  Program humorystycz- 
no-rozrywkowy <,Nię chęesz, 
nie słuchaj*4. 23.45 — 'Promocja 
nowej płyty A. Sierowa ,«T y  
mnie-kochasz4*.

Moskwa II
8.00 —  Gimnastyka poranna. 1

8.20 —  Kreskówki. 8.45 — Ję­
zyk rosyjski. 9.15 —  „Świat, w 
którym żyjemy**. 10.30 — Wideo- 
kanał „Wspólnota**. 11.30 — ' ; 
Program TV Rosji. Wideokanał 
„Plus jedenaście**. 13.15 — Wia­
domości. 13.30 — Wideokanał 
„Wspólnota**. 15.00 —  „Pomóż 
sam sobie**. 15.45-—  Kresków­
ka. 16.00 — „TV  o TV “ . 17.00
—  Program TV Rosji. Dziennik 
zjazdu. 17.15 — Konkurs „Mis- 
sis .ZSRR —  Missis Amej-yka**.
18.45 —  „Przedszkole**. 19.00
— Siatkówka. ZSRR —  Włochy.
20.00 —  Wiadomości. 20.15 — 
Dobranocka. 20.30 —  P. C za jr ' 
kowski —  romanse, 21.00 —1 
Czas. 21.45 —  Program TV Ro­
sji. Na IV  zjeździe deputowa­
nych ludowych RFSRR. Podczas 
przerwy o 23.00 —  Wiadomości.
23.45 —  TV film fab. „Wypadek 
z praktyki gazetowej**.

NIEDZIELA, 26 MAJA 

Wilno

9.00 —  Wiadomości. 9.15 — 
Kazanie niedzielnie. 9.30 —  Po­
ranek niedzielny. 11.00 —  Kon­
cert. 11.30 —  Program „Ziemia 
rodzinna**. 13.00 —  Nasz język. 
itSjSO' 3j| Muzyka niedzielna. 
14.00-'—  Film fab. dla dzieci. 
1 5 . 0 0 , 'Koncert życzeń. 16.00
—  Rozmowy wileńskie. 17.00 — 
Program religijny. 17.20 —  Źró­
dło. 18.00 —  Wiadomości 18.10
—  Film fab. „Przestępstwo w 
imię / ładu**. , 19.55 —  Szkoła 
grzeczności. 20.10 —  Dobry wie­
czór. 20.30 —  Panorama. 21.00

l||l| Fragmenty międzynarodowe­
go konkursu tańca towarzysko- 
sportowego „Wilrto-91“ . 2150 — 
Pozycja przywódcy państwa.
21.30 —  Wiosna Poezji-91. 23.15 

' — Wiadomości wieczorne.

Warszawa

9.55 —  Program dnia. 10.00 
Dla młodych widzów: „Te- 

leranek**. 11.30 —  „Ryzykanci** 
(9 ost.) —  serial dok. prod. hi­
szpańskiej. 12.20 —  Notowania, 
czyli co się opłaca rolnikowi.
12.45 —  < 'Wojskowy* •* program 
dokumentalny. 13.10 —  Pora­
nek symfonicznymi 1 4.10- — , Te^ 
atr M łodego Widza: Barbara

. Biel i Marek Gaj —  „Krakow­
skie abecadło**. 14.50 — Koncert 
życzeń. 1-5.20 jpf! „Księża poeci**
—  Karol Wojtyła. 15.35 —  Ma­
gazyn „Morze**. 15.55 —  „Tur­
niej łgarzy*V 16.20 „Druga 

1 młodość** —  film archiwalny
produkcji polskiej z  1938 roku. 
17.50 —  Telewizjer. 18.15 j j j  
Teleexpress. 18.35 —  Telewizyj­
ny Teatr Rozmaitości —  Anto­
ni Cwojdziński: „Freuda teoria 
snów**. 19.45 -^„Piłka**^—  film 
dok. 20.00*^ 7-3 Wieczorynka.
20.30 —  Wiadomości. 21.05 — 
„Drzewo pachnące imbirem** 
(2) t -  serial prod. ang. 22.10 
_  7  dni —  Świat. 22.40 — 
Sportowa ■■ niedziela. ' 23.25 — 
Wiadomości wieczorne. 23.40 —  
Studio Festiwalu Sztuk Współ­
czesnych we Wrocławiu, 24.0G — 
„Biała księga“ 5=- program dok.

||g | 
m H Hpomysły. $ ■ * ?  O J  

wrażenia i u c z iS ^ ? !

Najczęściej 
brać, bo W 

a , dwie drogi,
postępowania, nńil— i
wości. 5

Nerwowy, „1̂ .  W d  
wy -  trudno 
trować,

Moskwa 1

6-30 — Wczesnym r 
Film dok. 7.00 -  Zon/S 
TSN. 8.15 i  
Ciągnienie „Sporlolo* )h| 
Wczesnym rankiem. IQnoTł 
służbie Ojczyzny. ]].0D »  j  
ranny program rcitwul 
H  “  Klub podió3
13.00 — Godzina dla tej
— TV film dok. „Selenir,
— „Wiele głosów — 
świat*4. 14.15 — To ty ■ 
ficie. 15.00 -  TSN.
Film fab. „Starsza
16.55 — Maraton-li IUg 
Walt Disney przedstawią. |
— Kino nieazteliue. 2IJ 
Czas. 21.45 — Koncertjti 
eony Dniom STowiańśBefi 
miennictwa i Kultury. H 
przerwy o 23.15 ■ 
graf**. 0.45 — Pra 
rski. 1.15 -  TSN.

larrtiejsze zespoły z całej repu- 
. bliki. Będą tu stoiska handlowe 
i inne atrakcje (stadion w Do­
linie Dębowej).

TEATR

+  Scena wileńskiej opery zo­
stała udostępniona Kowieńskie­
mu Teatrowi Muzycznemu, któ­
ry 4 dni (od wtorku) prezentu­
je tu swój dorobek.

Natomiast jutro jej gospoda­
rzami będą słuchacze Konser­
watorium Wileńskiego. W  nie­
dzielę dla dzieci —  „Buratino**. 
Wieczorem —  „Giselle“ .

+  Anons. Do naszego miasta 
na występy gościnne przybywa 
teatr lalkowy z Erfurtu, który 
wystąpi od poniedziałku w lo­
kalu teatru „Lele**.

Pogoda

WYSTAW Y

+  Do soboty włącznie w  Li­
tewskim Centrum Wystawowym 
(al. Laiswes 5) trwa wystawa 
z  udziałem polskich firm ■ wy­
twarzających towary użytku 
powszechnego.

|(i Obszerny pokaz sztuki lu- 
Uowej, zorganizowany w  ra­
mach festiwalu muzyki folklory­
stycznej, czynny będzie w zauł­
ku Pilies {niedziela godz. 15 ).-

+  W Galerii Fotograficznej 
ekśponuje swój dorobek Sta-,
sys żwirgżdas.

♦  Natomiast w bibliotece im. 
M. Mażwydasa źapoznać się
można z dorobkiem edytorskim 

• Szwajcarii.

Litewska Służba Hi 
orologiczna przewiduje 
maja zachmurzenie z jjM 
niami, królkotmlt 
Wiatr pólnocno-zjdiHiiLj— 
rkowany. Tempcialun !H 
stopili; Y Ĵ 

W ciągu naslfpnycn i 
krótkotrwale opady, 
ra w nocy 1—6. ly 1 
stopni.'

Kalendarium 

4  Piątek
d n io i  1991 I  I  ^
221 dni. &

9  Znak Zodilk" |  g

1 S  Imieniny; J o *  ^  
ny. Mileny. B p

0FERH I
Zatrudnię

“ u I
[śży °'fresJ L  , tA .

■ s s S s i S i
dakęji JK- ■ -

K U R IE R
Wileński

Dziennik społeczno-polityczny 
Rady Najwyższej i Rządu Re­
publiki Litewskiej. Ukazuje się 
od 1 llpca 1953 r.

Nasz adres: 232024,
Wilno, ul. Subocz 5.

Indeks 67218 
Cena 10 kop.

Zam 985
Nr rejestracji —  322. 
Drukarnia V(WilflsM.

zastępcy redaktora, sekretarz odpowie-

TELEFONY:

Redaktor — 61-15-16, 
dzia lny —  61-38-34.

D ziały : państwa i samorządu terenow ego; ekonomiczny —  
62-97-19; etyki, rodziny I prawa; szkoln ictwa I m łodzieży; li­
teratury i sztuki; fe lietonów  i sportu —  61-71-25; życia poli­
tycznego; listów  —  22-37-38; życia w si; korespondentów —  
22-42-46; stołeczny oraz aktualności; handlu, usług i komuni­
kacji —  61-15-16.

, !£& ,C Zbignle#

P R ° Z Y j l S u J E M y ^ / i ^ ^
(te l. 61-68-81) od ^


